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W
· d~ew!ątą roczn·lq 

Ma.n.!footu PHWN 
ogloorono uchwalę 
Prezyd1wn Rządu 
C) przyznaniu na­
gro<:! państwowych 

Ul.~roczne ooIągnfęcLa w 
dziedzinIe nauki. poot.{Jpu tl!l­
chn.1cmego. Uteratury I sz.tu­
Ie!. 

na 5ą c\il:a >ludu. 151U~ą ludowI'. 
Państwo ludowe toży olbrzy­
m1e funodusze. by ummNw.ić 
pełny roz,kwJt nauki i kultu­
ry. DOO~ powiedzIeć, ~e w Ta­
IT!a(;'h bletącego bud~etu wy­
esy,gl'.oW2ln.O na oświatę I wy­
c'towan1e pr..0.~:d'O 4 m!lla'rdy 
z?OItych. na "z..\ob!dwo wy'!. 
sze - 2,334,3 m ~n. zł. na 

Jem glębok1 ~ w hlocle 
przymawan:a n3€r6<l 'w dniu 
tw1ęta na1'Od0'.veg'O, up~m lęt­
nl.aJq<e&glO hl6'i:<'Jryczn.ą' chw,!1ę 
powstania 'I"oixJeJ O}cryzny 
l,udoweJ. która • .szczególną 
opiekIł ota'C~a 1ntell,gencJę 
tWÓlrcZą - p!"8ocvwn1k6w nau­
Id. 00 wttĄt Y , l1~.eratury I mAu­
kl onr:z p1oo1er6w P«rtępu t>e 
('hn!cznegc. ra,c!onvJ17lltor6w 
ł W}"I1alaz,ców" . (Art. 65 Hoo­
.ytucJI P. R. L.). 

szJrolnJ\ctwo Z<liwcxkw{e 
2.413.3 mln., na kUltUTę 
sztukę -- lF.s.6 mln. zł. 

Ten hl!manlstycz.l1.Y kIeru­
nek polttykil nalSZego pań~wa 
w dz!edllnle nauki I kll1tc1ry 
uwydatn !.il się tym silniej na 
tle s~rtua<:JI w kroJ.o.ch bu·rżu 
Ilzyjny'ro'h. zwła...-=.A:"'..,a w USA. 
VV tym S'2mym oc'.'t!·em ozas'!e 
1mpell1lo<J·!i§<:1 amerykańscy rzu 
ca'Ją mlllil!royna ,p:'Zygcł-mva 
nla wo.:enne, orgacn twwz.fl1.!e 
prowokacJI. dookOMJ PAn le, na­
rzędz1 r..aglr.dy. redukują zaś 
dom\nJmum fundusze pn8>­
xnaC7,oCQ1e na nClJukę. służąocą 
oo1om pOkoJowym. 

Ale Je6t jao;:z~Z'e jedn-a 1&to­
tna ró~.nl'C<1. D&wnlel - oo1ą­
gn1ęda jednost e k byly wYS1Ja 
mi w morzu olemnot y ! Z<łJCO 

!a!.l1lla śwLaodomie utl'W8Jany­
m! ~ :pogłębianymi :przez u­
stróJ kap 11.a;l!stylCzny , D:zL~ na 
~7)e oolągn'lęc la maJą chan-a:k­
ter maoowy. Prace naE'T'Odzo 
n.e 5tad10t'N'la Wj::ra-z o,;ó 1 nego 
WZJ'IQIStu kultury ! wy,\{1<:ztalce 
n1a nall"oou, k,tóry uz%kal do­
&tęp do wIedzy 1 korzyc.ta z 
niej. aby lepiej budować wol­
ną a}ozy:mę. 

( Min/siu Kldfury 1 sztuki Wloaz1m1erz Sokordl dekoru/, 
poetę - Leopolda Staffa orderom uS2tandar Pracy" [ klasy. 

C-ry <hwn!eJ me m.1ell~my 
~1ągn1ęć w dzledzlll1le nauki1 
• kultu<!'y7 Mfelt~!7lY. Wspa.nta 
łe są oo,.~e osiągnięcia 1f1<l 

prrestr:zen1 stulect historII. 
sta.now!ą.ce skar1:m!eę nMzych 
wl-elkk:htrady..:-,jl naukowyoh 
! kulturalny~h. Olbrzym;1e­
:mecz.enl-.e tY'Ch O&1ągnlęć do­
cenLamy. Jak nIgdy prwdtOO1 
czego OOwodOO1 JI'lS't wł&.~le 
rok b!e7.~y - Rok Hope1!"l1.1-
kowskl, Rok Odrodzoo'a. Na 
czym polega wlęc r6~nka? 
Polega rnll na tym, ~e w 
przeszlo.1,c<J twórcza my.gl nau 
kowa ~ !I!liymycma w fuloce 
święciła tmkcesy m.:mo umro­
Ju d wbrew ootJroJowl. W Pol 
sce ludu pr-a.cujące,\!'(). n3;jty­
wolniej m m t.f'l1W<'WMlego w 
rmwoJu naukI, t~h.nlk! 1 kul 
fury, oslą,t:nlędn te zostały 
uzyskane dr.!ęk1 ulSt!-oJow1 l 
"Cf~ 7; celem. kt6ry u5lt'l"ÓJ 
t~ oobte stawia: przeznacro-

W proc,ach ! dz.ledzlny !la 
ukl .2XJ.umlewa szeroki wach­
Iarz t~atyczny, c·lbrzymla 
r6tnorodność dz.!edC'.'ln. w 1ct6 
rych tw61~t.I.\ myt! polEkl.ch 
naukowc6w mo1:e Ul!!l.otOlWać 

,I , 

Zntwa -' upał; cz&sem 
, ledwo moQna oddy­

chać.· PomImo &pled<;> 
ty prpK:uJą m.1w\arz;e; ·na 
7. wózk:a. ' dostawę zbo~ą. 

, 'cHa ' panś!:wa. mają jUt Jhl&­
które ' SjJół&l.elnle prodnlk­
(;y j.ne I chłopI dndywl-du<lJ­
ni jJOcro robą. ale pracy Je-­
sz>cze Q,u~o. 'Drzeb.a się spie­
sżyć, zwoclć. młócić ... 

Wydaje się. ,te w tym I)­

k.r.es'i'e -trudno przy.pom!n<at 
o Łc::! ątce! ca,y1elnl.c.twle. U 
ta;r l cs.1 ę ZWyC7.<t'j. te w okre­
'sie ":n i·w czytelnd,c.two na 
wsi sblml<:!. Jcl..el! nie U6'ta-

! 
Je !prawie w zupebQocL Tra 

, dyc je ,te są Z'.aJkorze.n:cm.e 
dG\Ść glębc:ko . zw lasz~za na 

\ wsI. Czy sll!s znie? 
Prz-e'CIe w.szystldm w ok~e 

~: 18 letn.lm wl'eś - sz(',zrgój­
n ie w ieś podgÓTSka, jeieH 
c hodzI o nAAZ€ w0.lewództwo 
- zal udn, a się m l'~€z k:(Uka­
m: .nowego t ypu . Holonl e 
letn ie dla m-lodzieiy 6·zkół 
p ;;'dsia,w((;,vy<:h. obozy I kur-

• S~J rÓ7.neglO ,rod zaJU gęstO' 
r<l'Z,S:2cd!y ~l ę na ie,ren le WG\. 
Oc.zyw!ścloe - lX)\\~le ktoo -

. n ie bezraoc.il n a koJ.on] e 
p.rz ~r J eżd ~a si ę d la V!ypoc'lyn 
kl!. d l'a p.l"ze hywa nia na 
ś v,·' ,e;;.ym pow ietn :Ll . w le·~ie . 
n" d' r7.e;ka . l"(j,b! się bl1 ~.,s z e 
CZY dal sze ww: :e>(:zkl. Słu­
szn:e. Ale cz;; zawsze joe s t 
r q 'lO' oc! pow le,d1nl a pogoda? 
Czy bu,n:a lu b deb"'Z'cz n ie 
t.m u" za am?lol'ów wyc l'ocz~,k 
Ikąpie,1i do 'pOZC"':,8 lł !3 w 
d'2i'l1u 7' Czy książka n ie oka 
w j e się w tedy c>zym3 bil','­
deJ pol:l'z'e Jmy-m l m!l ym ? 

J eżel i na wet w mn le.!­
szym etopni l! ocl,'los i &ię to 
do mtvd7!ieży. tO' w poważ­
n:ej szej m' ene mo'ma to za 
stc·:'ować d o dorosłych miesz 
kaikó w miast, spędzającyx: h 
ur k ,::> na wsI. 

No to k. al e c ho dzl nam 
przecle'Ź o pr0.,c ującą w tym 
c.kre9ie wieś . 

I znowu t rzeba . umleć z,o­
b::czy( Ue mlod:z.!eży s.z.kol 
ne.i ze 6:::'kó l średn ich c,gól­
n-o~,ti 7.taka{;y>c !J t 7.awodo­
wvch wraca na wa;kacje d.o 
rOd.z1il1n8'J ws i I - chce czy 
tać . Cza:sem trzeba uzupeł­
nić swe w~adomoXl. Ilrzy·~O 

łoW'at s1~ do faikiegot1 egza­
minu, przerobić lelk:tury, 
kt6rycll nie moma pr7.e;;:zy­
tać w d~ roku- .~zęs.OO 
621lachetny . ńałóg . ezytan-la 
Jet'It tak ~nx.~. trudno mu 
nla ul.ec .1 w okroole up-a­
łów. 

Wiadomo 1'6wn1e~. tę c>­
bocność rnłoodzleży SQ;!rolneJ 
w ok~oo1e 1€ltn1m na wat mo 
te mywtlć tytC1e lru1turałn& 
w81. w ok1'esi~ letnim. NIe 

tOnklinU. ~y wzra. ntu b1tb~y gntlnny-cl\ 
etalJące m1ntel"ElSOW'all1e na pow. ~ego prze(>1'O 
ws:I prny du2:ym u<ttLale wadzano głOOne czytan1e 
mlod.z1ety. tnlll!eJ8Zym do- wyjątków z ro'hlych, d71l.eł 
ro~ .. ł;Y\)h, DQ OOWOOt M l'a kon ~ _p kGa rzy pol~;k1,ch~ t ;radz1,e.c­
kursu prz~';C2yńtły ·· mę w', ~ k1!clt 04 .ReJa , lł\.oc:han~~ 
wlellc1rn ~n1rLl ' biblJ.oteld sIrlego a't i do N1kołaJe~j, 
publJ1eme., częściowo ,\jme We WszystkIch ooczytanY'Ch 
organizacje. ale 'WIJP6łdz1a- f.t'<l>gll11entCK:h tematyką były 
łan,le nie było wSlZęOzle pel- 2:n.lWf:l.. Uczestnicy konferen~ 
M. }?Ir:u~prowadzen1e IV eIta eJl ~godn1e ~1, te tą 
pu konkursu poIega.Jąteego f.arma glo.mego czytan'lJn, 
na przeczytanIu odpow1oo- rmpewnowywola~ 

W8Q1te na wsd. zwłas:roza, te , . J rnatna · }epołąoozyć w mar. 

"D~i O§wiaty ' ~=J~~~Z J:~ 
K k · P " . go , !.ragmenrtu. A na~ , siąż~i l ras)' trWa]ą. .. , gdy.byto było zoafJrudn.e. dą _________________ Jato 5porobność zwróce:nl!ą 

" w peru 6łowacl! uwa'g~ n~ 
u9taJą wte{!y re oorw y. mme n;lo do1:JnIa1ych ks1ą.tek zOl>- tego, czy lamego p1Garza. 
nie t19W.Ć 1 czytelnfctwo. Mem.sgo xeslia'WU w krót1ctm 

Ale to nla wyczerpuje pisemnym om6w!enhI tyoch Inny przykl'ad. W Staro-
sp·rawy, N1ezale1nle od te- kS'\ą~ek, - to sprawa, kt6ra mle&c1u. przylącronej n!ooa 

, go. czy w lecie czy telnie- mus! stanąć przed ra.daml w,no dz1181n1cy na,mego m!a, 
two na ws i s la:bnUe. czy ciy'~ekik:twa w 'PI~rw8Zym sDa, otwaJrta została dZ>1ęki1 
zmienia swe formy sto! rzędzl~.Ho...,kul'6 trwać bę- UB11nym staraniom klerown1 
prwu nami zagadnienie dIu dz.!e do 22 l1ipca 1954 r. ctwa M1ejsklej mbl!oteU<ł l 
gof.alDweJ RlkcJI, mającej, na - mla 'tej b.tbI1otelkl. Stało j 

Blihl'loteka,r~egml:nnl. na męto w przededniU Smętą. 
celu prawdzIwe upcwszech· lrczycdele.k lerown1<:y śwle- 22 LIpca. CM: s.lę OIkaza~o? 
n ~0nie, 'I poglęb~~nie c zy tel- tl',n czł,n~lkowle ZMP SP Za ·~,""~~~"a"'le śr~-"owlst-~ i, 
n1'ChV8 na W61. vl cza<;ie te- ,"". "'H , ' • , ""U<:>I =>V'" '" vt.V "'ł 

pra<:ownky Daullu Hslątkl l stale roś-nie. Od 21 lLpca I 

goroc znych .. Dnl Ośw!aty. GS. oc.z'." w.!:kle o ,g',nlwa te- L~' I i kllku 
Hćlą;~k : t P:-asy" zo,3-tal a f - zap' """,Q s ę w c ągu . ' J 

re-mr\Ve ZSCh, powJnn.\!' na dn'l "...mad 70 czyteln.i,ków prl'od r'ad.a!Tlli 'C !.y-lein !oe·twa 't< - . ' 
le'branJ'a,eh rad czy teJnl'clwa I l iczba ta z dnia na dz ień I 

.. i ks.ią:>Jki na sZO(~ %eblll woJ e- \\-,-ml-e.n lć . swe nr. .. !?'"J:>;dy. u- 'P0II111mo lalt.o upa16w urlo. 
w(i.d'zh",a~ p ow i atu i gm:ny, ' ,"" ., '~,. ' 

6 ta:1!Ć f011nv I 1ll!"l,odV d zla - PÓ\" ' I · ...... Iw rośnIe Pr<l!wda a także g·roma d~.( ·p<l<'ta wi o- .1 '. Ul" ' • ' .. 

ł a'T)Jla w z3',k retS ie poz y;slkl- że w!ęksw.Ść to młodzleJŻ, a-
nad sp.mwa plano l'l'e['" :;IJ(O- wa,nla u'C z.e: .. tn.lków kOMur- le pOl!ua,l'tl w jes.I8J11 przyJ-
Ol'. ynowanego dzJ.a 1m la w su; okJres jesl1>.nno-z'lmowy dą Is~ ar:s1. O czym to śwlad 
t ym kleru·n:ku·: Je.dyn ie sy-

"'''wini en ;','Iać s'1ę ok »aocelTI " '7."? Cllyba o t'im t.e a'k~ja st?ma1yc 7.ne, pl aJ10'WO uj ę te '" ~ ''"'' ~ ' J ' ' J .' '" 

w.",tr.>+~ne.l pril'~);,' I zwielI)- e'l1~I'g l'c zn~ ' ż e ~ lukanle czy wysil;';,! mogą dać tu rezu l- .} "'~. . ,"' u, . "" · . 
!.a ty, N.a,J-eży sJd}n>(: ent.rować kr<Jtn lonydl wys lłk6w. \1/ t e In Tka t<, m. g d,zie go ffi!(» 

s' ! ę .l z\w'ó-cić :'I7. coz:eg (Jlną lI- lO-le C!:e Polski L udoweJ żna zna,l-e ić ' n a1pmwdę. wy· 
musim" pos)',c.z\., · c ić s.: e. po- <!'a'le rezLlltat\1 wagę na ml c:clzi e-2 poza5'zk ol J . J' 
warnymi ·n ~~ p"1)lerowyml 

11<\ na wsI. na c zi'onków suM ,"V l ele .Iesz,cz,e Innych ])0-. oolągn ;ęci ami. 
cj,7.ielnJ p ro dukcyjnych.· . na w rn !e drobn y,:::h sp raw' c ze.-
chłopów lndywld ualnych. Zanie dbane Jest np . c zy- ka n'l:l .ra,dy czyte lnictwa nn 
na kobl~ty wieJ skie. te lni~two w PC; R-ad 1. p rzy ws I. Trzeba t y lktl do nich 
Rady czy1elnictwa, kt6.re u:m anlu tru dnoścI, z Jakimi podochodzi Ć z głębok im prze 
rozpoczęły swą d z!a l a,lnośc wal,c ?;). PGR-:)'. t.rze ba po- kcma n!em. ?:e czytelnic.twc 
w o!,·re.:;ie "Dnl Oświ aty". prawić !6·tn iej ący stan ne- n3 w61 obchodzić powinno 
p owinny sk ll'p i:ać rozprilizo C7:y. [ znOWIl wY-Pildnle każdego śwl clJdomego obywa 
ne czesto wvsił kl. stwlerrlz :ć , że tO Slprawa nie tela , że reaLliZCK:ja zadań po-

P.nykła<l e.m planowej ty·;lko Zw. Zawodowego Pra stawl'cmych prze z part!ę 'I 
pT'a'Cy wInna stać" się or,ga- co wników Rolnych, ale pole rząd. wyma.ga glęboK;>Ch 
n \.zacJa IV et.apu ko tJ'kuffiU do ze'Slp0!owego wys1!kl!. zmian w p<syd l<:e miesz:kan 
czy te Inlc 7.e·,lto dla cz ytelni- &ko!'.,~entrovrBUleg'o w raooch có w wsi i Ze pl anowe czybej 
ków blib11ote!k 'wleJsk lo11 or- czy'te].'l1 ic ~ wa, .k;,óre mUl.;:z ą nictwo jest t utaJ Jednym t 
gand rowanego dotąd p;zez Bnrkat no-,yy,~h d r6g I me- w<a Ż11y>c: h. a n ie zaw§'7. e dX f 
Związek Samopombcy Chlo tod dla poprawy 6y,tu:x'Ji , ulanyc h czynn*ów wycho ł 
ł>SkleJ. Trzy dotyc hczas F a:ktem zaś Je\Slt , Ze d mgl \~a'!yI~!y'ch.. / 
vrze,~wad~e etapy tego takie Lstn!ej ą· Np. ~a ze::l2.J.:a , ,~. ~.: _ . ~ 

........... _~- -"'-~~~'70.lOi'!Or.~~.~~~ 

p'OI\vażlle su!Qce.sy. Nau1kl spo­
łeczne 1 techniczne, m3!tema­
t,lka. geologia I biologia. 
WszystIlcle te roźnorodne pra­
ce są §Clśle Z'wlązane zzy­
ajem. mają olbrzymie ma­
aZEm:le dla naszej praiCy pro­
dukcyJnej. Co więcej? Czy t 
znaczna Ilość n<l@rodzooych 
praK: z dz!oozlny medycyny 
n ie j e:s1 wyrazem tr(;.skt pań­
stw.a o z>C111'Ow1e obywalteli? 

ODraz więcej prac bada'w­
czy,ch p1~rowadza Silę ze­
SIpOl~wQ .przejmuJąc tę w(,)pa 
nlalą metocJę z doświadczeń 
radzloc'k!ch. Wld2.'my to w 
nauoce, w &&czeg61nG.5c.1 Jed­
nak '- w d2l1edz1n:~ )Xlr;1t,ępu 
t eahn 1<: z.n e ';'0. WŚi(jrl 34 na­
gro'dzonych pr<!'c w tym dzia­
le olbrzymią w:!ęk.ó;zmć sta.no 
wlą nagrcdy zespołowe - er 
woc Wsp61.praK:Y teoretyków 
:z prai1cty.k8m!. 

Im'poilluJąoo. JakkolwJek 
skromniej nit w rOIku wbie­
glym ,wypadł bllaoo osiąg­
nIęć w dzloo,z1nJoe literatury. 
W uchwale Rządu zll13Jlaa.ły 
uz!'lJatrlle zooług! fftalr6zego 'PO 
,kolE.'jllLa pootępowych pisarzy 
polsJct<:h w pomad przyZll1a­
nla plerwsze<j nag'rody za ca­
lokm1a:!1 twórcrośc1 znatl«)' 
mIt ej pliS;aJrce ZofII Na~kow­
sklej. Nagrcdzono r6wn'let. 
trwó.I'CiZ'OŚć poety<;tl(ą I przeJe la 
dową. Adama W;w;y'ka. 

W .tematyce n·agrodzoo.ych 
powl,eścl xnalaaJ odbiJcie naj­
'lJr1!Jg1lC1WIeJszy moment w 
dzl.eJaoch naa'Odu pdlSkrlego -
klę-ska wnelŚll1l1owa, bezml®r' 
,z,drndy burtuaz'Jl, k't6.ra doła 
rarowa,n,1a swych portfel! UI­
pl"redała n1!Jród faszyzmowi 
(pow1eśclPUltJrIllffienła ,I Zu­
lcro\wJlctego). Sztuka M.aJ!-
6'ŻewlSkl-ego o Hoch:m<1lVSk'lm 
w~lc.rz€lSZa naJplęlm1e1tŚZe tra 
dycJe naszego Odrodzenla_ 
O &ta~ylffi w7.mac:n·lanl,u więzI 
na.w.ej Nteratrury z walką na­
rodów Q pokój liwlax:\czy po.­
wieść ZUłaJwsklego o w~~lcią 
cym Vletnattlłle · ·o.M ~reĘ>Ol'ta~ 
Bra,n-dysa o diz!lec1ach kOreań-
&kich. .. .. c .. ..... _,.. .. .. -

Z dz1ooZ".ny plOOtyk1 ~ 86"­
chLtJeiktwry na szczególne pod 
'~reślenle 7.aslugulą nagrody 
zespołowe 11n~y~dull:lne r.a 
oo1ą.gn1l.t;>Cla ~rz€6k!el4 no­
wegokleJnOOl uoottelctoos. 
omego W'8J'6Z8lWY - RyttlIku 
Starego Miasta. Wl\'6SZde, VI 
sekcJ1 fL1mu p'lerwszą nagra. 
dę przyzrutno :za re2:yser1ę 1 
z.djęcla dO ep<lBu r.umowego 
o leg€ndamym boha~erze· Re 
woluoJI Paidrz1emd,koweJ 1 
wojny hts>~lej. Joonym 
II tw6rc6w Odrodzooego Woj 
ska P o lskllego. generale Wa.ł 
terze-S·wlerczews klm . Było 
to preW'dzlwe wydal7Am1a ,w 
dzl·eJCK:h na5zeJ lu(\owej 'K.'łne 
matogra!!1.. 

Tak Iłlę prze:~wl.8 11 
SJkróole I1sta tegorocznych na 
grod. lctóra Je:;t bllaru:;em na­
mych oslągnl!ęć. a jednoc:ze­
śnie sygn-aJlzuJe dzledzd'l1Y, 
którychrozwoju n1e mo-2.na 
uz:nać za z'adowalający. Ta­
klom sy,gn<lłem jest fa.klt nJe­
pr:t:yzn.ail1ia n.a.g.rody ;::a na!p1-
6IaIl1e w roku bieżącym utwo­
ry poeJtyckle. Nlepo\'{S'taly 
wybitnIejsze dzieła ani z dzls 
dzlny Jlrylkd re\Vo1ueyJnej, a­
nI ~e1 dzieła o 57:er'Oklm 00-
dechu e'Pkk1m. które by od­
ma]'owaly ;pa100 twórczy na­
szego budown;.;,:twa. pleśnią 
mobili/cwały masy do Jesz­
c-ze of'larnl'eJszeJ walk.! () 00-
cjallzm, Oipl€'\v'ały bohaterską 
prCK:ę n0ti"Zyoch mbO'tn·!ków, od 
zwieor,ol,ecUaly nall"od'z!ny ~wm 
domoocl nowego czlowjeka. 
budownloez'",go u6trCllJu spra­
wiedLi wo~cl SipołeoczneJ. 

P,rzyznane nagrody !ą wy­
l1a7.em umi1nla państwa ludo 
wego dla .twór.czych ooląg­
nięc nnszych uczonych. ant y­
""[GW, t",cJmlków. racjC'll.a.Jl­
zatorów. których oo1ągn!ęc.la 
pvma,gają w hl!dowle Pols,kl 
L udoweJ - kraiju wlel:kiiej 
chemdl I metalurg!l, kil'ajl! 
kwitną'ceJ nauik1 1 rwyook!ego 
poz lo·lUU kultl!ry całego lill­
fQ.U u.J"""' /' .... 

./" p, Trylewlc2lt 

i\.!\GRODY PAŃSTWOWE' 
ZA nOK 1953 

Erw!n Aur - nagroda 1 
stopnia za inscen!zncif i re?/j" 
serię sztuki Emila Ze[!adlo!l.'i· 
cza pl. "Domek z karl", 

P.rot. Dr Jadwiga ll~muktl 
. -'--' nagroda'- ll · stopntazawa~ 

ne naukowe j praktyc%n6 r~ 
:!.Illtaty badań wokresitl ,ze,';' 
pionek dla roślin motv1kQ< 
w!Jch.. 

Kazimierz DeJmek - narir0' 
da II stopnia za reżyserię ~;lt" 
ki Boguslaw$kiego pl: H()n­
ryk VI na lowach" oraz szllJ­
ki Nazima Hikmeta pl. "Opo­
wieU o Turcji" fAI Paf.st~'o, 
~lJylli J'ea/rze NOf.f'!jm !t' todzi. 

Pro!. dr Jan Mydlarskl _ 
nagroda I f stopnia za oSIQg­
nięcia w zakresie bQ4.qlj a»Ulł 
D9J.ągic.z(1.J./cl" ,~ 
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PRZYJACIELE Z OJCZYZNY TARASA SZE\rVCZENKI 
W TYCZYNl1lI odbyła 51'1 

konferencja blbUotekarzy gm1n 

nych pow. rzeszowsklego, po­

święcona sprawie udzlatu w 
czwartym etapie konkursu czy­
telniczego na wsI. 

Na konferencji przeprowa­
(I zono głośne czytanie fragmeF1 
lÓW książek Reja, Kochanow­
s!ctego, Szymonowicza, Reymon 
ta, Szolochowa l Nlkołajewej, 

w których opisują oni 111lwa. 

Bogaty wybór tekstów oraz 
c i"kaw1e ujęty sposób wykła­
du, poląc-z.ony z popularyzacją 

wybitnych autorów naszej I ra 
• dzl eckiej literatury wywołał du 
że zainteresowanie wśród bi­
bliotekarzy, I<tórzy postanowUi 

zapoznać z t ym i- materiałam ' l Dror;a mlodzieży! Drodzy PrzyJaciele! 
ludnoś ć s w ych grom;:d. ~ Pozwólcie powitać lf'~ w Imieniu ukralrlsklego radzIeckiego 

* I. naZ,odu w im ,Jemu Patistwoweg0f; Udkralńskiego Chóru Ludowego. 
.liczymy . v (lm osiągnięć w u owie niepodleglej Ludowej 

KOŁO RAKSZAWY w pow . lań . Polski. (c . budowie SOCjalizmu 
cuckin1 przebywa na obozie wy 
poczynkowym 200-osobowy re-

l Niech żyje przy;ażn między narodem polskim 
\ Z",'ifJzku R adzie ck iegol 

narodami 

prezentacyjny zespół artystycz­
no-propagandowy szkół zawo­
dowych z Poznania, w sl<iad 
k tóre:;o wchodzi 8-glosowy 
ch ór, zespół taneczny j recyta-

Laureat Nagrody Slalinowskicj zasłużony dzlelac7. 
sztuki USRR kompozytor ANDREJ SZTOGARENK.O 

tors kl. 
K~ rzystają c z pobytu na obo 

zle , członkowie tego zespoI u, 
prowadzonego przez zawodo­
wyc:!\ instruk torów, wy:;tąptą 

?: bO,"!atym programern artysty­
cznym w gromadach Haczewo 
pow. bEozowsklego, Blrcza I 

Dub,ccko pow. przemysklego, 
t ZmiJród pow. ja~_~elsJr..1ego, a 16 

~:e l'pnia br. \vezmą udział w 
\-,,:j ('1:o:1~J ilJlpl'ezle \v Czudcu 

nad Wisłokiem. ZespÓł odwie­
cizi t~l Jabłonkę w powiecie 
Ic-' kim, .<;c:,\e złoży wIeńce I \ 

kw l ~t.Y l-rzOO pomlnklem gen. ) 

l Korola !'Swlerczewskiego. 

• . ' 
W KROSNIE baw1ł ostatnj~ 

wyróżniony na centralnych ell­
mlnacjach festiwalowych muzy 
kl pol sldej w Warsz8'Nle znany 

j 

N 
ad ziemią szerok'l 

I bogaJtą, ziemią wlel­
:kiego poety I mala­
'rza Tarasa Szewc zen­
ikJI, 6łruWlnego proz al Ka 
I d'l'aIl11a.t Ulr g a II\V <lin a 

Frarui<I, nad ojczyzną pionie, 
rów !'uchu s.ta.chanowsk,lego 

Alek=(!ira StachalllQwa, 
Piotra lWlwoQ'JOó><l, Marll 
Demczenko I uczonych ~a 
miMę śwla.rrową - Fiłatt&wa I 
P.alła,ctiillłl - c1:tw~ęczy pleŚ(1 
wolnego narodlll. DumkI, 
srumkl, e<:asttu&'lik,I, byliny .. . 

. wtó!'uje Lm tę&killy, Jękhlwy 
gloo bandm, cymbały, "baj­
d runy " -- haQ'll11()n,le, "bl1ban" 
- tambUl!'y ... Leci pleśń na'CI 
nloogarnię!te okiem łamy kot­
chozowych zbóż. gdzie w zło­
cl6;tym pyle omłotów Skirzęt- . 
nie ul\V1Jłl!ją B1ę ludz.1e, m.J 
Zaigłęble Dondook,le I Naod· 
dn1eprzaliskl OkJręg Pn 9111 y­
słowy, gcizie Betlkl tyslęcy:-o­
botntków - gÓll'n!Jków, hut-

z licznych występów zespół llilków l metalowców lJogac-
muzyczny rze"zowsklch mando twa ffi'leJ ziemi przetwarzają 
IInlstów ZZPP. LicznIe z'ebrana na I udzki użytek. _ . 
publleznoŚ(: zgotowała wyko- ~ Ta ziemia, sy,ta &ońlCem, 
nawcom serdeczne pi'zyjęcle. 'S" " tbmem I węglem, I"<lIPą naC-

tową I rudą ~elamą, oolą, 
rtęalą I g,ra,t'l1tem,po której 
wa.rtllcte wody toczy Dni e,pr , 
k.l'yjąc głębdl<o porohy, a wy 
budow<'JIla na J1/1m naJW1ięJks;:a 
na świecIe eleklbrownla woo­
na - Dn1eproges, zasila ener 
glą eleJct:ryczną wielkie za­
kłady przemysłowe. I kołche>­
rzy, g(lzle k,rzewtl się kulbura 
bogata - narodowa w [or­
m1e, oocjallSltycz.na w tre~,t 
- to UikT<lilńska Socja.JIS'tycz­

. na Rep<UibUlka RadzIecka. 

Dl!żym również powodzenJem 
Cieszy,! się tu występ zespolu Im 
p rez artystycznych "Artos" , 
który wystąpi z nalp1ękn1elszy 

mi melodi ami operetlcowyml l 

fi Imo wyr •. !. 

• " 
DU:l:.YM zaInteresowaniem 

11!ł wsi rzeszowsklej cieszy się 

rozpisany niedawno przez 2a-
17.ąd Wojcw6dzkl ZSCh w Rze-

szowie konkurs pod has!em -l 
"Dziś I w czoraj wsi pobkieJ 
w samorodnej twórczośal pla­
stycznej chłopów", o czym 
3wIadczą licznie zgłoszone prs- l 
ce z zakresu ceramiki, akware 

H, okju.mal"l'stw8 na szkle, l 
I<oronkarstwa, haftu Itp. 

Tematyka ogólnopolsl<lego \ 
k onklll";u plastJ'cznego obejmIe 
takie działy, jak przemiany spo 
leczne', gospodarcze l l<ultl'.ral­
ne na wsi po wyzwoleniu. wl~ś 
w u stroju kapitalistycznym, 
wieś w cza 9l.e okupacji hltlero 
wSkiej oraz prace duwoJne. 

Prace 112.de:.:: lne na konkurs , 
w ystawione zo, tan" pod kunlec 
\v rzc'::nb br. w Rzeszowie. 

.. • 
ZAi:Z l\D Wojewódzld ZSCh, 

przy w:;o;pólpracy wyrl~::llu f(ul­

tln'y P ,'czydium WRN w R.ze­
SZO\.\ ie przyst.ąpił do zorganizo 
w:-:nla na \vsl konkursu recyta­

tDró \\'. W tym celu "ozeslano 
już do za rządów powiatowych 
?'SC'l, \': Icjsklch domów k u \ -

t u ry i śwletllc gromadzkich 

I z jej to ziemI - z koł­
chozów l zaikładów przemy­
Blowych na ellant1nacjacl1 le­
sporów c.hÓlraliny.ch wjllbltny 
z.tl2JWCa Uih.'1I"alIń6lkJego fohklo­
:ru mu;zycZlrlego, profesor IWn 
scrwalt()Ą'I'um Mu'lYC'Zlllego w 
I{\)owle, lalUreaJt NagTOdy Sta 
Il0ol\'6'1:lej Grzegorz Wle­
rlO'lVika tbleral 6aIncI!'odne ta.­
lenty do Pańetwowego Uk,l';l­
lńs,k'iego Chóru !..uduwego. 
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Prz)"byly do Rzes.wwa 
Pańsbwowy Uk rad.Mk I Ch:ir 
l.JudOlWY, to jeden z naJba.i'­
dz·!e j populanmyoh ZetlPOłÓIV 
all'1tystycz:nyoh USRR, k.tóre­
go głównym zćlldanie.m Jest 
zbier, 111 e I pqp'ulatryzacja 
wzorów w_"pókzoonej I daw­
neJ muzyki ora:z pIeśnI na­
l'Od'U uik.ra1ńSkie.go. Zonga.n! 
7.owa.ny zo<;,a1 w 1943 r. pod 
lcte:0'vroli('l\.wC''lU 3Jrty6tY'Cznym 
G. G. Wlel'iowlkl, który 61tol 
nac,(ele ze'''polu. 

W I"'kla,d Chóru Ludowego 
wchcrlozą dwie 6aIl11Od.zieLlle 
J!"dnv" ,ki a,!'tys-tycwe: gru­
pa taneczna i zespół muzyet­
ny, grajqcy na uJkralfu.>kld 
In<:: r.umefillaoh ludowyoh. 

Chóru Ludowego Bkłooa ISlll 
ze wspólozesnych l d<IIWnych 
ptleśn1 oraz tańców I u'do­
wY'Ch. Pieśni !.Uidowa wy,ko­
nooe są z ,re8luly w aute:nty­
cmej h<llM'lOalua.c:JI. Wle!e 
mlejoca w .€jpertJuaa-ze chó~u 
za,jmu'Ją współczesne -pIeśni 
ludowe, k1óre ,powstają w ku­
pa lin:1 oc h , fwpry1kachl Z!a.kla­
daoh 'p.l"'.lemysłowY'Ch, na 'roz­
ległych pohroh kołchozo­
wych. Chór Ludowy w)'lkoou­
je ~e1; lPleśnl1 tJworzone IPnzez 
68IIl10r0ooych poetów I 1<001' 
pozytocrów, rpochod'lących z 
l udu, jalk P. NOISćJJCz, P . Dml­
tJrljew - Ha'bal!1ow, F. L!.twl­
nenko ,l Ln. Re!PertJua'r cM':'U 
oprócz pleśn1 uiklraIń'Skiclh za­
wiera .ówn/!eż TOOyj19k,le, bla­
ł0M.!6iJ<!1e, moł:dBIW6Ik.le, gru­
xlńskle, C'h1ń5<kle, polskie , 
bułgarskie, rumuńsk1e, Cle­
slcte I 1ill!le. 

ZUaJCmą czę.1ć repell"tuaru 
etamoW1lą p1eśnl t!wmpozyto­
.ów WClP6łczesnych G. Wle­
lioWk·I, L. Rewuc.kIe:.-,f7Q, A 
SZltOg8JfenJk l, G. Tatra.nowa ·1 
Lnll1ych. Atutolr·aml tekstów &ą 
poeci 'Ilikra1IlscY - P. Tyczy· 
na, A. MałymJko, M . Stel­
ma<:n, P. Worońko .j m!. 
. Zespół Chóru Ludowego 
wychował Ju:>. wlel·u ut al en 
towanych - śpiewaków, mu:'.y 
k6w-dyrygent6w i tancerzy. 

Cro!owyml ool1marrnl chóru 
Bą: Ikolohoźnicy I H~bot.nky 
D. Koot1111, W. CzBl1kun, W. 
Natzarenlko, H. MałyszeWfi-ka, 
P. Smlaczenlko, A. JuC'hlmen­
ko, S. Basz,ta, W. Perepeluk, 
T. Zaleweka., P. Dubrowen­
;ko, I. Zol:otatre'l1i1ro, T. }il!u t l'­
lina, W. FomlczetW. 

Gl'u!Pą ba'letową Chóru 
l.Jul(\OIWego iklleru'je L. H.a11-
n1n. Część zespołu tanOO:101e­
go wymępowała z wlelJklm 
powodrzen:Iem na III Swlalcr 
wym Zlocie &\Juden1ów w 
Berlll!1le, zajmując drugie 
mlejl'JCe 'W loonklult'Slie. 
Z~em muzycmym kle· 

l'uJe l. Slklaa-, który jest nie 
tylko u'talenWw'aillym muzy · 
kilem - w ytkoo 8!Wcą , lecz rów 
nlet wybitnym ItMórcą o wiei 
kich zaslugooh w zakresIe u-

8I;aTJe sIę przyJatń . Pnedst<l­
w1clele partii, OT'g&n'l:za • ..;J: 
masowych, mloo;deż :tetem­
pDw&ka, .rzoozowscy miesz:kań 
cy. Serdocala odpowiecIź 
J. A. SZJ1.oga.re.lllkl, a potem 
- już w drodze do Lańęu­
{a - IYraterstwo pieśnI. Na j ­
pierw: "Stle,p za &Uep, kr\!­
gam ,puć...", ,Tri tankieta" ; 
"Szła dz!ewec.lka do lase~/ ­
ku". Ariadna, Kalla I La -y­
Ba, które .przed chw!lą z t,,:~ 
wiellką pC)IW<z·gą clkła,dały wi~­
zal!1lk1 1k"",I8Itów u etó.p .pQll~­
nl'ka poległego na m '.:;zej zie­
m! komc::rudanta Mł·ode j GW .1r 
dill - Iwana Tu.nk 100 1C'.la, te­
raz z z3jpa!em 'Uczą e\ę nil 
pamięć słów poISlklcl1. Z 
mężczyzn w śp'iew<liJll'u pol­
skiej plose1l \{Ii wcdz l 'Prym 
Andrej Omeiczenko, et'Ude n~ 
Ironsesrw8.ltol11'UIlTI ij<l.j{'!w6iklego. 
na w3/kocyjnej pl'aJk:tY'Ce w 
Chórze l.Judowym l - Ja.k 
zdtradza po o lchu Arladma -­
solista w śpiewie I w gr.z~ 
na ba.n.dlUJrze, Il1<,JrOliowym 110-
I'ltl'umencle UU<.railllly. Na 'P·ler­
&1 AndtreJa. wid'.JC me odzna­
czenia·: pol.91,Je I radz·lec;kle. 
To za. Wa.l"S'zawę. To za ril­
ny, rMóre odrnlÓlS! w walce o 
woll!1OŚć n2lfoclu polskiego. 
Nle O'll tu Jeden rz (yeh, kttl­
rzy :n1eś11 ll1aszeJ Ojczyźnie 
niepodległość. Jest I Myko­
la Natzaren<ko. kitóry ma u $O 

hą długi szl<lik bitew od Sta­
Ibngradu 'Po Wledeń, llct6.ry 
z~atrllwą pasja mÓ'W1l o sIle 
nnl!'od6w, 7:.1ednoczonych tV 

w·a.!ce przeciwko ik:nowanlom 
wo.lenmym. 

Szla.ktlem, którym naszemu 
m~ast'll 1 całej Malopoloce nl() 
śll wolność ~oIn:lerze z c!Zer­
wonylInl gwIazdamI na czap­
kach, żolIl1lenze AffiIIll ROOzIIl 
<:klej, szedł rosły jaik &lIny 
dąb, średniego wlekn.i 
Paweł Szemet, krtóry zn1. 
Rzeszów, S·:.;:kołów, Ha-ad<ów 
I \lVroclaw J !.alt 1944 I 
1945. 

I kIedy ,po zwiedzeniu mu­
zeum w Lańcucle, .g<J;zle na 
progu dar.Wlej m<llgll1aClkleJ 616 
dziby, wujnie oddzielającej 
swój świat hrabskiego splen­
doru od z<Ukl1,wnego, ~u<.l­
nego mlasteczlka bez kaalali­
zocjl I &Z{plJtala., wlrt.a.ll przy­
J "dół :z UJ\.ralny przedstaw 1-
oiele miej6<:owego 6\POleczeń- ' 
stwa - tow. Gatz.d-owIC'Z, :prze 
woon-lczący Plrezyd1U1ffi PRN 
i <lYU'e;krtor muzeum - DU'da 
Dziew.le-i, OOa><rJlywallśmy 
na>d Wlsłoiklem, PaJWeł Sll!­
met SIlluł ewą qpawle~ć o 
ma.rszu przez Polskę . A 'po­
tem pa!tucząc na. .f'07.51ane pól­
ka, zaiklreślH szeroki łuk wy-
ciągniętą ręłką: . 

- U nas, jmk ok1em sl~ 
gnąć, Clą.gilą s1ę pola ikol­
chozowe. WyJdą kom:bajlfiY l 
naJWet dOOb,,zEX: ich 1I11e m\)~­
na w tym morzu 'l'boża . A u 
WaB jeszcze ma,l-utIk:!e /poletku, 
rororBlbUJIane z poIrolenla nu 
pdkole'l1'le. Ale jafk~e w·lelkle 
Bą rMml<:e między rokIem 
1945, a 1953". 

Ile nowego, Jut nleodbn · 
dowanego, ale callk~em nowe· 
go ... A WamzaIwa". O, tq 
tu J'!l'J: ml.aeto BocJaUlstyczn~. 
Zaohwyclło mnIe ... A Ile no­
wY'C'h oble'kltów przemysło­
wych Zera.ń, Jaworzno, 
LubHn, Nowa Hurta. Wiem o 
tym, bo ezy1tam w Tl!1S1:eJ pni-

Inst r ukcje, regulaminy 1 prze­

szlo 200 pozycji reper.uaro­
wych "Pierwszego ogólnopol­
s lde60 konkursu recytatorskJe­
go". 

W da;gu swej lO-letmlej 
dz la!:- In{'·;;c l Pań&tJwClwy U­
kI'2. \ ń."kl Chó.r Ludow y da! 
wlel/ką '1k; ,ść koncertów wy­
f:.tępuJąc m. in. w llcznych 
j'a'br)~kaclt l zaikładach !prz!!­
m ys łowyc h , Jlrzed roootllllkft­
m I I :kolohoźn1Jkaml. OM.­
odwledZ'ił Jou~ wiele mlrt6t 
brattn1ch Republik Rad~ex:­
kioh. W roiku 1952 odbył 
tUl11ee a,l'1tYSJtyc2ll1e /PO mla-
6ta~h Rumu ńskl e.1 Republlld 
Ludowej , Odl!1CUiZąc WfiZędz'c 
wielkie 61ukces~. 

. .. illwlęczq struny band~: r, dZ1i'on,lą cymbaly .• 
Konkurs t(wać będzie do koń 

ca pażci 'dernika br. Prz(:widzia 
ne są eliminacje na szczeblu 
,<rminnym, powiatowym I woje- i 
.... \;6 ~17!{ ~:n. a wyróżnieni na ell- ~ 

m i:1ac;lach recy'c3tO:rzy vvezmą ( 

! 
L. 'd Zj~ł 'I eilminacjach central- i 
nych, T. O. 5 

. ______ ~':'W.,rowo.,y;:x,.,~ - -Rane1'1u<l'l' " Uk·ra lń:klego 

p<YWsze.ohn1en1a !nGtrun1entÓ1F 
lud<YWyoh. 

]C ]C ]C 

Drodzy przyjaiCIele . . 
doroih I dtrux1... . 

Słowa d~owl!łle sercem 
I powJ.talne \IściS!kt1 <lłon·I , IV 

'MÓlrY'Ch zalC'iera się 19l1'an!c~ 
. r.~I~cl;z n?l'0.>:"laml I t.I1Wa!:" 7.il 

61e. S"Y'blko Id-zlecle nBlpn:6d, 
o szybko, a drogę macie la­
twleJsozą nU my, !kIedy bylI 
6my SaJlul... 

- A mimo WS7.v,~.t ·ko, mi­
mo olx:eJ Inrtenve7,cJI, mJ!n() 
różnych zdra·,Iców. różnych 
1'rOC'k Ich , Brdcha!l'lnowc6w , 
7.\/Tl~łonJ,('W . R "fl......,.. ... ~~All' E'.lV 

Kamlenlewów - z,wyclę~) 11-
901e. 

-- Zwyc:ężyl\śmy . Dla,tr~-
go, ~e prowa>dzlta noo do Le· 
g. ,:wy.olę·stwa na,sza " pa rtia, 
Lenin I StaJIn. I wy te z zwy­
ciężyde, talk .IR1k zwy<:: iężą 
w&zys>tlk ie narody . k;tól'c 'Pi,,­
gną pokoJu ... 

Ja.kże pię-k1Jly i bogaty .1861 
Jęz y·k poh;.kl! A jtxinOJk Q:3IC·h0 

dzą momenty, ~ciedy z nie­
wyczel'·palll ej zda się skal"b!"ll­
('y 61 ó'W -trudno dobrać takie, 
kJtó.e wiernie oplsaly·by na­
flze wrażenIa, nasze ·ucz,ucIa. 
Talk byłO' w ubiegłą robotę, 
klecly pod .g,ram.a.towym, gwl0 
żdzlstym Skleplen.lem nieba, 
nad objęte ciszą wIeczorną 
miasto, osiedle robotnicze l 
w:;ypla1ąoCe wsie panioola sIę 
da.leko czystym powietrzem 
u,kraińslka pleśń. Siłą dtJwlę­
czące hymny - :pols.kt, 'Ilkra­
lńsJkl I ra.d!z.Ied<I, o wspólnej 
naszej drodze mówiące IPle­
śn~: "WIelkiEmlu Wodzowi", 
"Złąi()Z'()ne dłonie", "Sła'wl­
my Partię". W tęsknych, glę 
OOko lLrycznyC'h pleśnla.ch 
braJt.rnlej Uk!raLny oor(l;dzał 51ę 
jej" st€[Xliwy srnęteik, o~ywa-

liwyml głC<'iaml Z"dhrzmdał 'If 
niej gniew buntują.cego 6ię 
ludu. powt ó'r"Z y to ~-Ię ocilo 
walk wyzwol e li{:"ąoh. Gluchu 
dźwlę::.zą I:k,ndu:ry ... SŁ<lra U­
kraina 6i~'ia pJ wolnu~ć ... 
Dumny to n <1ród , każda pleśil 
p"lna tej dumy: 

Na'Sza ct·lIm~. nasza sł :: 'Na 
Nie umrlet. nle zg~nlct, 
\Vot w ::.z lcm ludi n3$;.a 

sla'wa 
Sł<,'Wa Ukr8.llny. 

I ta sama duma w iPh'śl1l 
n<YWej Uklra1ny - pieśni po­
tężnej .laik potężna jest lYuclo­
wJa kcan.unlzm'u - kanq! 
Wołga - Dan. o Mr.rym 
~Iew, jakpc~ężnym Jest en­
~U'lJa:zm ~y<:la u kolcrho?n I­
ków, Q IM&ryx:ih słowa nlosq 
się \V ulice naszego mlaeta. 

I có~ sIę tedy d:Z!lwlć, Ż~ 
blsam I cd<lru:ikC«l1 nie bylo 
'kolka, te choć przygasły nad 
sceną ref1eikł'ory, l'udzle ko­
łem otoczyli namIoty, w któ­
rych m~~Jl! sIę Bll"tyścl ... A 
kWI1aty !kładły LSolę - jwk 000-
py u st.Ó[l z~u, Móremu' 
7:a piękno 1 bo.!'{ac~lWo· ludo­
weJ k!ultUl'Y Uilcra.lny P1Z)-

Drobnym, posuwls(ym kroMem JUflq III 'fan '. 'T1 otodL'( le" 
w barwnych strojach, 

la przeszłość w1elk·lego na­
rodu, w6IkJrze6Zały Ją słowa 
Ta.rasa Szew.czentkl, ,plewcy 
pragruleń d dąZeń 1'U:du ukra-
1ń5klego. , 

Dłonie n.1estrudzenle biły 
brawa. 

Ale oto zadrzwonHy cyanba 
ły, za.d~wlęlC'ia.ły pod ruohli­
wyml pakaan1 bamdury 1 baJ­
da.ny. Mołodycie przytk1asnę­
ły,zaśp1ew.aly. To C'UlStIUSzIkI, 
sz y hk1 e, 'w8!l1Jk1l.e l st8Jfe jaik 
ziemia, na której Blę zrodzl­
ły. 

"Za!k'ulkała ta siwa kukuł­
ka. • ". Odezwała sIę w p'le~nl 
przeszłOść z lat ca;raltu, 'bu1'2-

22 

J 
a.sny, 6łonec.zny dzień 

22 lipca. Nanlebla 
ani jedll1ej chmlK'kl . 
GodzlJly przedpołurd­
nIowe. Ulicami Rze­
srowa nieprzerwanym 

potokiem cIągnie slll barwny 
pochó>d lipcowy. Z gęsto {lO" 
vstaW1anyc'h gl0Ś!l11k6w !pły. 
nie przyjemny, eJ.e jaIlde en­
tmjastycmy glos sp1aclera ra­
diowego, oznajmiający tym 
wszystJkJ!m, dla lotóryQh bra­
~do mIejsca ()IOO!c trybuny o 
przeJbleg,u defilady. 

W tym czasIe przed Te­
atl'enl Ziemi Rzeszo\VtS!kIeJ 
formuje się koluffiala BamD­
chodów. Każdy SMlloch6d od­
~wlętnle IPTZy&troJony sztu .... 
mów,kaml, emblemaw.ml, ha­
słamI I z!elenlą. WreszcIe <> 
Ikoło polu,dnia zwaŃa 'kolum­
na s81moohodów ,rusza w kle­
J'un1<11 Dębky. 

Cel - PGR Zaw3lda -
przoduJacy Zoopół Pa·ństw()­
wyd Goopodal!'Stw Rolnych 
VI np,,>zym województwie. 

DzIs·iej67.e Swlęto .Odro 
dzenla, członlkowle ZWIa,ztk/l 
ZawodOlWego P<racoWlIlLkci .... 
}{ul1u.ry - prar.xYWfllcy .. No­
win Rzeszowskich", Tealru Zle 
mi Rzeszowskiej, Z~kIBd6'v 
Graficznych, "Domu Książki" 
postanowili spędzić razem 7 

przodującymi chlopami naszp.· 
RO wojew6r1ztwa. Wybór padł 
na Ze~pól PGR Zawada. 

Ale nIe uprzedzajmy fak-
t6w. Jf'S'lcze nie zajecha,!I, 
śmy na mlej:::ce. 

- Oto t>amochócl z . bure 
t,'m 71",1>rIta na wal c!.rl'\gl I 

wle~kJlllej w gośc1nmym wy­
stępie do naszego miasta dzIę 
kowal z całego serca w LInie­
niu rzeS"towSlk.llego SJ)vleczeri· 
6t'wa przewodnIczący P~'ezy· 
dlum WRN tow. Wadaw 
Ró~a. 

I ch<X! daJWno 'I.IIOlllkły jU! 
bandury I harmonia, choć na 
deskach n1e słychać już było 
szybk,le;go .rupotu nóg - w 
naszych lIGzach, g<iy w.a.cal!­
§my póiA1ym wleczon-em jo 
doanu, dźwlęczał.a nieprzerwa­
nIe pleśń wolne:fio braJt.rn~eRo 
narodu. Bo tFrZekla n<13 swym 
cza.rem Jalk zaW6'Ze. 

A. CACHOWNA 

LIPCA 
mtrzymuJe slll. Kierowca wy 
skćlikuje i swferikl, podnool 
maskę I pochyla 61ę nad mo· 
toram. Coś tam musJało "na­
walić". Ale nie, nic powal­
nego, kierowca :zapala motor 
I .po kILku minutach pogool 
Jest już w Ikolumnle samocho 
dów. Teraz jut be-: 2.BJdnych 
pl"ZY'8'6d dojeMtamy do Za­
wady, WJeixlUimy do dużego 
paa-Jcu Państlw<>wego Gospo­
datr&twa Rolnego. I rutaJ -
miłe rozC'LBJrOWanie. NIe Je­
&teśmy sam1. P>ned nami 
przy jechał Jut zespół tanecz­
ny Domu lWltwry WSK l 

Rzoorowa, oraa llcz.ne samo­
Chody z Dębky, na krtóry<:h 
,wlJdzlmy dużo młodyx:ih ra· 
dosnych twarzy, talk J'aOO' 
myoo jark radosno Jest nasza 
dzisIeJsre śwIęto. 

Na ~raju ogłTQ!OOeJ ~elo­
nej polany wIdzImy pr-.zyg<> 
towaną trybull1ę, estr>a.dll 1 po­
dłogę do tań'ca... ObOk estra­
dy . C7.yooa Jut Jest loteria 
a<sla~<JWa. 

POOZlC'leg~e 88moebodv 
u:a 1m uj ą w Y7J!l<lClOl1.8 I m 
miej,sca. S8Imochód z amtysta­
mi TeaLtu Zlemd RzesZ<JIw­
Sklej zajeżdża za estradę. O-
100k Wielkiego &tal!'ego dębu 
etaJe samoohód - 'bufet. Da­
le!rookła.d'a swe &tolsk<l 
"Dom K<riąiJ<I", li gastro­
rl<Jlll za:pra<iZa ju~ do swego 
,bufetu na piwo . 
, Do .pan-ku f"'7.:rJeM~·Ja c<> 
rraz to nowe &aIJ.l1\..ch",dy. p.rzy 
WO'~ą one z okolkzny<:yh grcr 
mad UC7.e61mlików dzlslelszeJ 
''''''''"''vRti*.1. . . 
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R
OZWÓJ pl'IZOO1yslti nattl> 
wego w Polece przyp.a.­
da na początek XIX w., 
k:1edy kopano ręcznie 
szyby w BÓlbrce, Sla· 
:rach, Rop1cy pod GorIJ· 

pnerWeZeJ na §w!ec1e de-styla. 
cjJ, SiLllma.n przez za~ 
wanJl.e ~aoow do dalszy'Ch 
procesów raf1nacyjnych. W 
r. 1853 powI9taJe pierwsza na 
~wloole lampa na~towa SIron· 
stlruowana prz61 blachM"ZA 
Bratkowsk1ego. 

podm.aw motlliwOOt! rozwoju 
I pr:zemy6łu nattowego. 

W og61noowlatoweJ roz­
grywce między "Standar­
dem" a .. ScheIlem" brutal­
ne spoooby walki, eto.."'Owane 
przez Rockefellera, n1& can1-
nęły rownlet polskJJch tere­
l)ów naftowych. Ce.lem trustu 
rockefellerowsklego było for­
eowaTIlloa we w50zelk.l sposób 
sprzedilJ;l;y na całym śW1ec16 
prod uiktów aanerykań&klch, 
bez głębszego mLnteresowa. 
n!:a sIę zdobywanIem nowych 

, terenów naftowych. Od sa­
mY'Ch początków polskiego 

. iprzemysłu nrutowego, 1:ad· 
_ my,ch zlóż D<:[,ftowych rtle od-

Gtrony. Dopiero 1927 r. przy 
nos.! ,dobre zmiany przez uję­

' clt~ Inicjatywy w kierunku 
racjOlllallzl(łcJI pracy w pol· 

. flIkllm przemyśle naftowym 
przez .. Stow. PoJ.s.klch Inży' 
nlerów Przemysłu Naftowe­
go". 

Rozpoczęte od zWClJlc7.oola 
gpalanla ropy na pot1rzeby ko 
palnIctwa, w kttóreJ spa'lano 
w llc~ct ok. 20 pr'OC. ogólne-

kową gospodarką, nie bylo 
rzeczą łatwą, stanowi te bo .. 
wiem część głównego planu 
pO}~'y'oJa Zilp2.tf'Z1eooWaJll1a kra 
ju w paliwa płynne. Już plan 
3-lertni 1947-1949 postawił 
przed przemysłem nat.ftowym 
poważne 7,a,dan:a, nlelilJtwe do 
wykon,anla. W naszym prze­
myśle nafto'.'iym Istnieje bo· 
wiem oc1mlentna nIż w Inny,ch 
kraJa:h lub inny:::h przemy' 

cam1. Do21ero w 1854 r. Luka 
Slew,1oz, Til"Zeocleslct ł Kloboru!.­
sa rozpoczynają plenvsze ma 
szynowe wJeroente na kCtp8.). 
ni w Bóbroe 1 kładą .podwali· 
ny podpolsld przemysł naf­
towy. 

Holebką naszego przemY" 
.łu naftowego stała się Za­
chodnia Małopolska, gdzIe po 
wstaje cały szereg ośrodków 
przemyslow)'lCh: B6brlm, Sia­
ry, Sękowa, Rop\;ca, PolClJruka. 
Rozwija 61ę w tych ośrodkach 

I!\lld-ego przemysłu naftowego 
bo w r. 1854 dowlel'COno w 
Tustanowlcach .. W!lno" z pro 
d'llIocJą 400 ton. ..Litwę" Z 

produk<lją 800 ~on, a w roku 
1908 ,,011 Clrty" z produkcją 
ok. 2500 ton dz1eu1J1le. Od· 
wlerty % pr<XI'U!kcją 120-200 
ton na dOlbę nie budzą tad.nej 
l'Ien~acjl. rozpoczYnają się 
przy tym W1IercenJa coa-aź to 
głębsze prowadrrone tochnlcz. 
nIe najozęśclej n1ewłaśclwle, 
dokonuJe się romego rodzaju 
zabiegów, ,nie oparty.rJh o iad 
ne pod5t&wy naukowe. Za· 
\WIIdnlooo w balrbalrzyń9k1 &po 
6ób złota BIl'bo celowo e:lbo 
teł przez n1edba!e zamykanle 
ropy nOO ooryzontam1 ropny' 

i!Qryl kapitał 2l8g>ranlC1Jly. Sto 
s(wial O!1 takrt}'lkę wykupywa­
nl,a Już dowlereonych szybów 
po to, by Je zniszczyć, mając 
na oelu monopolJsty,ezne opa: 
nowanIe ,rynku produktów 
naftowJICh 4 bezwzględne wy­
ZyskJI,WoCl'l1le konsumentów pol­
skich. Wszy<stkle kapalll'l>e do 
stawszy się w obce ręce, obo­
jętnie czy "Standardu", czy 
"Schella" zamierały lub we­
gmowały: 'Praca na.szych plo­
nler6w była wykorzystaJlla 
przez spoojoalny karoltał wle­
deń:sJct, belglj3kI. francuski I 
dJlmy. W\Spomn~ny wy-!ej 
wMOOt produkcji! po1\SikleJ epo 
wodował budowę ra-f!uwlt 
l18itumlm1e,' Biby nie dopu~· 

cl~ do rooJooaolnej orgaru­
J:a()JI przemysłu na rynku eu-

Widok na pola naftowe 

Ignacy Luk~ewlQ1; - eq>. 
,tekarz ze Lwowa był nie tyl 

wieLka Uość szy.bów począt· 
kowo,kopan~ch, pot~ omv~ 
rów wleroo.nych ręcznJe, kM· 
re powol1 wstały wY'part~ 
przez 'WI1ercen1a maszynowe. 

Mgr Inż. Jan Drzewiecki 
Dyr. CZPN 

Ten ~Ierwszy okIres 1stn1e­
nta polslQego przemysł'U nl1J'· 
towego koń,ozy się w r. 1896, 
kiedy Długasa: dowierca pleirw 
my szyb w Borysławlu z pro.­
dukcJą 40 ,ton dz,lermle ! ca­
ły .ruch naftowy przenosi sdę 
wtedy z z:achodu na wsch6d. m4, ,p<nlewd gorąe:zka WtteT- ropejskJ.m, gdz.1& działal Jut 
Z8JCilY'l1a SIę wobec tego w cema spychała na drog1 plan Ironikurencyjny trust ,,!WyaJ 
hlstarld pcolsklego przemysłu ną.u:Irowe ~lązan1e techn.1- DutBCh ScheB" wzgl ... Schell 
nru'towego okr€6 boryslawsk1. ki wiercenia. Gorączka wiar- Transport Co". 
PJon1arsJ(s praca ~Iązana tnlcxa wywołała wielkie, PalSlklp,rzemysł ' M!'tow1, 

go wydobycia, Powstał prze­
mysł gazolInowy na podsta­
wIe patentów nlemleck1,~h I 
amerykańskk.h d był równo­
cześnie wzorem dla takJego 
preemyslu w RumunII. Od· 
kryto wielkie pola gazowe, 
które dały podstawę do 
rozp-oczęc1a prac n3Jd bu­
dową ,rurociągów d.ale.kOS'1ęt­
nych, dOChodzących de ośrod 
ków przemysłowych. Na SIku· 
teik zrozumlrola ra.cjorullnego 
ru~y;tkowwT\'la ropy, przer6llr 
ka Jej mozyna ulegać coraz 
w1ększej" modernl.z8JCj1 d pro­
woo.z.l prz-ed da'ugą wojną §Wda 
tową do bu<iowy w1et dooty­
locyjnych na podstwwle pro­
tekttów zagmn.kmych. 

jest z nazwiskiem Io:!.t. Sroze- Jak ne OWił O'UI6y, sm1any który mial wszelk'1e !IZ4InSI! 
pMOIW5lklego. który rzucał ha przez W'prOwadz~ kanady]- rozwoju, padł o!~'M'ą tych ma P,ro:yszedł straszny <.ikres 
sIa uprzemysłow!enda k.raJu. sko-poil&kdego systemu w1erce ch1nacj1 giełdowych poszcrze- okupacJI hitlerowskieJ, czas w 

"': ~<""i~: : ... __ :~, .~~ .... ,<;l Po ~!ercl Szc'zepanowskle- ' nla n1e7;wykle p~ym1. lecz gó}nych tlru~w " MglI"841lcz; 'k!t4rym n~ przemysł ~ł 
" ~amp(J luAa,liw't&z4. . . go m~eroW1le Wolsk'! 4 o. ekscerltl"ycznyml dłutamI. Rok ' nydi I myślą nledQPus:roze: przez ' ubore6w .t działania 

> ~;" '" .. 't;,~ . dJrzyW'olSki, pl'3lCOWa.11 w myśl . 1909 był szczytowym okre- n1a do un1ęzależnlen1'a się wojenne %UIpełnle zruJnowa-
kiC) o~ga!IJ.l~ poW'eJgO WIlIk.az6wek swego m1strza Bem prOOuikcJ! naszego prze- 'kJ!'8IjU od doot.aJw gOltuwyoh ~ 
nafclrurstwa. lecz był r6wn:1eł nad Il"02JWOJem polSldego -prze mysłu naftowego, a lrut·a na- paxxlukt6w amerykańskIch. ny.. . ~ . ~ ) 
tWÓl1Cą przeróbki! ropy naJpro mysłu naftowego, zostawia- lSItępne do wojny światowej Po roku 1909 produ~ja Dop1ero !pO wyzwoleil1l1u ra 
duil<:ty pochodne. W UlBszo- jąc duty dorobek !mej prncy. w r. 1914 były ok.rooem ciąg rtaBlZych pól naf.towych zaczę ezyna 6'!ę prawdz:1'IVle nowy 
wicClJch pod Jasłem zalotył Wieroenle .. ta.rBlllem" Wol- lego lo-yzysu, Oik,resem walk:! la spa<lać z ,powodu rabunko- okr€l'l w dztleJjach przemys!u 
~i€!l'Wlszl\ ma świecie raftne- !iik!Jego było rewelaeją w o- ralflnerow I producentami, weJ goopocIarllct kllipltału za· na.f.towego w warunkach :z;mJe 
nę, Q<tQra 6paIHa sIę po ik;Uku wyro CZIB81e, choolat włakl- którzy byl1 zdani na ich łask" ga-anroznego z Jednej strooy, nlonego ustroju - w warun· 
lalta,c'h '!.stnlen ia. Luka'slew1cz 'WIte..system ten nie został ł n!el~ę. Podaj; Topy była oraz z powodu unlemotllwle- \Qooh Polski Ludowej. 
d Sllllm.an dal.1 noo:kowe pod- techruClZ111e d'<llkłoo1lJle rozpra Wilejka.· wobec czego mfdne- nl1areaMmcJ1 ra.cJona1nej my ()d:roblMie 'IV krótkLln cza-
stawy. pod przeróbkę 'ropy - cOIWooy. Zalczyna 811) !!zW. rzy zĄgran~1 wyzyskiwadl ~11 technt.czneJ polskiego In· 81e Bitarych rzanledbań OG"ELX 
Luka&lewlJC.Z przez stwonen1a .. złoty okr.es" rozwoju pol ta okol!czno~. podclnająo u ty;nJera 1 tecl1nl,ka z dru.gleJ rn4.szczeńwykOOlOOych ral!~. 

~~~"ł.~~lt,,~~,\~~~, 
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PGR ZAWADA I 

... ~-
j' 

nIe !przybyll clzl:J do parKU 
,Ze.>polu PGR Zawada. 

Obcik wielkiej pol<Ul1y, po 
drugiej stronie drogi na bij­
dskupHk8Jrs)dmwldztmy g ')'Ll­
'Pę m todych ugimiających z'1, 
p ihką. To chłqpcy tutejszego 
Ludowego Zespołu Slporto­
owego, ktÓlr.zy ~v rozgrywk'ach 
Ipawla:tow)'lCh zajmują drugie 
m!ejoce. Z nimi, Jil,k gdyby 
'Już od dawna się mali, kc.­
~ią w .pakę dwaj aJk.,torzy Te· 
81m.! Ziemi R'lesww~klej M!e 
czystaw §iQQtJ llli.l:w _W9"-, 
t.ll~ ~ 

I Strulł.~ niestety, plłk\ 
przeszła /ponad 'PQPl"Zecztkę. 
Nie sz1koo:zi, za C'bwllę ml­
mo ~l1weJ L.'l1erwencJI 
bramkaTZa plłika tut, obok 
słupka wpada do bramkI... 
goool. 

doonego śwIęta otw1era ob. 
I\00lńskl I PGR Zalwada I 
oddaja głoo dy.rektorowl Ze­
li1J)Olu ob. Ha6'ZU bow I, lct6,:j' 
wygłasza referat w Z'WI~ku 
z 9-tą rocm1cą OdrodzenIa. 
POIlSkI I I 'rocz:nbcą Honsty-

I ,Tymm.<'1l5etll na dutej !poIn· Łucji Polskiej RzeczypospoU' 
\ tej Ludowej. W referacie 

swym ob. l{asz,\lłb m6wi O 
ws,pan1ałym d'OO'WOJiU IUl.8ze) 
ludowej Ojczyz.ny - mówi O 
Nowej Hucie, Zeraniu, Wl­
rowie, Gorww:le, Wesołej II 
! Ziemowicie - mówi o Zo­
spola PGR Zawooa, 

. - W Imieniu ekljp przyby­
łych z Rzesrowa w r"dJllacb 
etlocJ I łqam<Xkl miasta zo 
wsią, w6zyetlklch zebroo.yeh 
wl<ta w1cep.rrewodJliczący Za 
"ądu Okręgu Zwlą;zlku Z ... 
'lVooowego PIl'8.COwn'ill<ów Hul 
tuo:y .reda,kloc Sz.cze,pa.Mk1 I 
rówobauTIVU1y tlum ,uczeStn1-
ków Ulroczystośc1 przooosl 
61ę terBrl przed estra-dę, 
gdzie za chwilę odbędą il~ 

nie zbiera się wraz więcej o- występy ar'iya.:y'<:me. 

cj'1tuje wiel1StZ WoroszylSlkle­
go ,,&praIWoodaal1o Hpc:owa", 
płyną dtw!ękl Ettu<iy Reowo­
lU<:yjneJ Ch~ma w wylkooa­
nl·u piLaB1i6tfk! rzes,połu muzycz­
nego Olgi A!n:drolett! I znów 
WlI. ernz Maj BlkCl\VGlci ego 
.. Precz" w wylkooa.nlu Hall· 
oy HoomID:<. 

Na esl/:rnd ~ WlClhodZ\t ekIt or 
Tealtru Z!eml RzE'JSzuwsk:1eJ 
Antoni SobieszańskI. który 
przy e.koanpRnlamEmlc.l-e f01rte­
planu śpiewa .. Plooenkę toł· 
nlel'b~ą,", "Stmm len !&t y Jar" 
I "Hu1anQ{j" Ch~lna I znóvv 
recytacje, utwory lffiuzY'Cme l 
pl'eI1WSZą częś6 prog.ram.u ,koń 
czy zespół tanec.:7-i11y Domu 
Hultua-y WSI< li: Rzeszowa­
dz1DxakLm j(iraikowlalk1em. 

W przerrw1e części artysty' 
czmeJ procown1>cy R'leszow­
skld'. Z"aikła'CIÓIW Oraifloeznyol! 
pak.a:wją zeoran~ Ja'1{ dru· 
kuje slo uloNd. W tym celu 
na !>wym 6aJ111ochodzle prY' 
wleżl1 tutaj całą maszynę dru 
kBlrn'ką· 

Ratz po raz wyhuchaJą ~l­
wy śmlecl1u. a długotrwałe 
rn<~1 nagoNlldzl8jące wyJ<o­
n8JW'C6w świadczą o tym, że 
występy podobają się ..• 

- Program ent.yetyczd1y 
lSlkończooy, ale n.Jookończ<ma 
Jest jOO'ZC'.le d21slejsza UN-
czystość. U~e%I1ilcy za· 
hwwy ludowej tańczą w 
ry1trn pale%:, obeJików, walczy 
ków, tBlllg I fCiksvrotów. Do 
tańca przyglf'ywa o!iklestra 
Zwląvk'u Za~vod(jwego Pn­
cO'wników Hultu1ry. W p,rzer· 
wach zalba/wy występują je­
szcze IllczestnlCZlk i OGOl. U 

ez1<olenlO'Wcgo Zwi1J<Z'ku Mło­
dzle:i:y Pol&klej ze Stalino­
grod,u. Luodne6ć mieJocowa nd 
gradz<I je hucznymi oklaska­
m1. Jest radOOnle I wesoło_ 

Nleza,dł'ulg'o WSZY6cy ro­
::eJdą SIlę do swych domó'ł. 
na odpo~yne.k Po w,ra:i:~· 
n!ach oollllei3lon)'lCh w tym ra, 
doonym śwlęc1e. 

sób. Glośni.Jul oznajmiają o Zespół mu~yc:my Zw1ą~u Loteria ks!ątkowa, !>to15oko Jeet pótny wieczór. S20-
otW&lx:iu urroczystOlŚCI. Ze· Zarwodowerro P,ra.cownLk6w Domu Hslą~k1 jak I btrfcty są 5ę l Dębicy do Rzeszowa o. 
brani g.lIll'j)UJą się p.rzed. try· HultU'l"}' pod batuttą Tcanas:ll w'Proot oblegame przez na- ś l 
buną. Na trybUll1ę wchodzą Xmiec'lJk.a gra 6kOC'l.ne melo. bywców. Najwlękmym po- wJet aJą sILne reflekJtOlry sa-
przedstawicIele HW PZPR. dle ludowe. WIl'cs-ro1e na pytem cieszy sIę pIwo, nic mochodowe. To kolUmna sa-
tow. tOlW. HlUJbe..It i Mokrzy<:, e;swa<.lę VlchoodJz'l· koofera'l' dzliW1llego, g{),rąco.:. Gorący, mochoclów 'W'1oząca uiQ.zootnl 
ki, HP, t:wląZlku Młoozie~y RJer występów artystycznych upaLny dz'leń. ' !/t k6w eklrpy lącmOŚC'1 miasta 
PoJs!klej, wł8ldz tea-e.tlowycil, MI~zysł.arw Stoor I z3lp01Wla- Brzel"Wa Slkor'iczana . Ro:::- ze wsią, kt6rzy św1ęto MaJIlI. 

, ora.z lI-C'ZUl~ rpllZOdmvil1lcy pra- na lP'lerwszy J)\IDkt prog.ra- pO'CZyt1& się część humorYlS1Y- feSitu LlJpcow"""o '"!'~1l! ml-
cy Zet1}Jołów Państwowych mu, c;>;na iPJ"ogrrunu. Ol'kIes1,ra gra "'O ~ ..... ""'. 

Goe,pOOarr-suw RoLnych I ptrzo' - W wyI<ą'!.an~ orlcte.stry u!twory lżejsze, li slktorzy ro- lo l wesoło w pa.:il:u Pa11· 
dujący w ,pralCy członkowte wlą~ pl~1 po~<oftctcl\ cyWją hl!łlTloil'"ystY'CZ!I1e wieJ'" siwawego ~rstw~ Rol. 
akellcZ>ny>ch spółdzielni pro- Nastętpq1le aootor P<:1rfltwo- Ł,ze 1 wyglatlzaJą weso!e me... fł;$O w Za.wad,z!e, 

.$i'u'kcyjnych. "," ,., ' '.- 9fe~ 'l'~"tl Z1eml Rz~zow. nologl, a Jul1aG1 Woźml!aJk pa~/ ,"",,> , •• _~ 
\J.lrom·ąM4 QboclJ.adu ri!..;". ek1sU IMesłww Pl'.zenloo'Uę ~r\id1uJQ... tan.la~Lb!ki.nOO~ ..-- 19TAlliSLA'W. WALCZ 

Blach sytuacja, jak np, w 
przemyśle węglowym, czy 
rud, z'e względu na Dr<lk od· 
kry-tych rezel'W terenowych, 
gW<l1ra.rutujących pl'aIl'lowe pro­
wadzenl,e wlBl1Ceń ekSlplooU­
cyJnych na terEm8JCh z.naU1ych 
(odkrytych I okonturowa­
nych). 

Przemysł naftowy jako 
przemysl państwowy pl1zetstał 
być przemysl€ll1l .. k:teryJnym" 
a Jedynie przemysłem opar­
tym o żmudną pracę poszu­
k,lw<liWczą realizowaną wg.' 
konsekwentnej lin!! postępo­
warula " 

Bezpośredn.1o po woJ:nle 
roz;porządz.allśmy d'zledz.!ic­
tTwem pewnej d:loocl odwiej" 
tów z prz.€Clętil1ym wydoby­
ciem ropy w !lo.ś.ol ck 150-./ 
200 kg w prze,l!czenl u na l 
()łdw1ertekSlploatowany. 

W r-ama.ch pl'anu 3-letn~ego 
rofl.POCiZęto wallkę o wydoby­
cie optymellnej llośc..1 z każ­
dego odwiertu z d'0'b-ryml wy-

Praca przy pompie czynnt}. 

n!'kaml albowIem krzywa wy_ 
dQby>c:la etilJle się wzn()6.!la, 
jednak Il'ównocześnie n!ezada­
walającymI :ze względu na 
sihLie wzm3ita.jące potrz€lby 
kraju .. Z Jednej strony OItwO­
rv odzJ,'dz!czone z czasów 
okupneJ I z urządzenJaml tech 
nlcznyml urągającymi ws.zel· 
kim zaE'adcm nowoczesnej 
tEdmikl naftowej, wymagały 
~talej I syi;.t2maty'c.znej Op~,2' 
ki Coraz wymiany uf.zad:ćl2rl, 
z drugieJ ~tr(;ny utrzy,inanle 
wydobYCia na pc,przedTIl!m po 
z~cmie względn!e starania o 
Jego 'W Z,l'cs t wymagały Inten-
6ywnego wi'crcenla dla uzy­
skania n owej f'Opy oraz eto;:o 
wania rÓŻnych zab1egów dla 
zilhamc~va,n'ia Slpadku wydo­
byc'la Gtawe] ropy. 

OdzLeclziczyliśmy stare 1 
dzilsiaj prawie w śwIatowym 
przemyśle nleu:i:ywane urza,' 
dzenla wlelftnlcle - rzecz ne 
turalna, 1:e w takich warun­
kach. praca n!e była łatwa, 
Dopiero pr7-€!budowa usi'roJu 
gooipOOarczego Polski 
Wielki pran 6-lebnl bu<lmvy 
podstaw s-ooJai!:zmu w naszym 
kraju ~warZ<l warunkI dla 
rozwoju p.rz~y~u naft.Q.w.\t' 
i9. w rql~.c~ ... ? 



Z a[,'(,r1nienla JJO\. cćtll''ln.i a 
u planet, gwiazd i VI (,gr) 

1" calegu \\'sl.ech~wia[a 
s tanowią przedmiut n:ll1kl 
i:wane,l " kosmogC>Jl ia", która 

. jes t ważnym działem aslmno· 
tr.il. Nauka ta o[Jurla jest za­
równo na obserwacjach as tro­
nomicznych , ja.k I na b<tda· 
niach z dziaŁII fi zyki. cllemii 
I innych nauk, jak gen togia, 
pe trograt"la ltd. POWd7.ny m na 
nf'clziembadafl jest tli dl" lI­

t{:()iiego także no woczesna ma 
tGl11iltvka. 

Ho,~mogonia da się ogoJnle 

s:nńca ohce) gwiazdy, która 
swym przeciąganiem wywola­
ła owo ocierwanie się materii 
słonecznej. 

Poza tym wszystkie teorIe 
I:osmogcniczne uczoi: ych za­
c hoclu wyrażaly przekonanie, 
ie świat kiedyś pow:;tal, a 0-
heenie istnieje w jakimś u­
trwalonym s'tanLe, zdążając 
do jdkicg·oś kOlica . 

• 
Te I tym podobne teorie, 

('oparte na idealistycznym 
~wialopoglądzle i dopu szcza­
Jące działanie nieobliczal-

EUSTACI-:IY BIAŁOBC)RSKI 
biorąc , podzielić na dwa 
clzlal y, szerszy, odnosz<\cy się 
do gwiazd stałych 1 mgła­
v:lc, oraz węższy, dotyezący 
Jedynie uk!adów planetar­
HyC'!. 

Słynna była swego czasu 
.te<Fia Lap lace' <1, francuskie · 
go ma ll~matyka ! a~tronomu 
(1749-1327). ];tóry mnie­
mat. że plctnelamy układ slo­

incczny pmvstai 7 gorącej. roz 
l żarzonej, wlruj?,ccJ kull ga:>o 
.wej. 

V!spólnE'sny ::l f tr0p n n1 ,ID· 

g iel8ki J eans (Cl:.I.t. D:i:ins) 
postawU l\·;irrdzeni<!. że z 
"ozpnlonej Illa~y g"zoweJ 
~lol'lca oderwał się kmrał ma 
te ril ws kutek z b lLi.e nla się do 
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. . ., 
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beNo · 
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- - Aresztuję [(.s w()h, 
polic jant. - J {(,~ /u, ·.;/Ia D';': 
I(!killl potwornyIII (' [;C .. isl<). 

ZAROBKI 
, n 'lrInis{rz ll erll!7a lac" : 1-
niego Reu fer Z :N UUI s.'e do 
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1" ":J.'Or! ;:: 

:,,- .. (? ł~: "U ;) 

G,' ),''UZ 1('. 
!, Iej. 1' ,'­

Ś" )/'? l uro 

- Wspaniale, ,~. takim (./­
; ";1' I1 lożecie bl/ć {Je~l n · i e '~' Il ·· 

bec popra ,<'I/ 'sy f Ilucj , w IJ', :1-
sz!rlln miesii[Cl/. zur(;!)/cie .i ~' ,) 
razy f ljle. 

U' l'D!-1 TI({ NA . lDiWJEA'11 

Minisler l i nllll.';6 ,,' IWli,,/ ::.' /) 
bo/iskiego Selwier o.'·w iwjc:!t7 
dziennikarzowi. 

- Mogę was zaf'P tl l/ !ć pod 
s;'owem honoru, że li1'orze' :I" 

,.arnlll 
etlrOpf: ­

skiej" n.:e 
pocią!~­

me za SCi 

bą wpro­
(t·adzertia 
żadw'gCJ 

nO:ile.!.[(1 

• .........AI\ podatku. 
- A w ja/Ii sposób uzyska­

cie fundusze na utrzymanie lej 
(/[mii? ~. .' -,i_o 

- Bardzo proslo .-/ pruz 
podńiesienill 4olycJ,~:;nsmOll't"..Ił 
P!!iSlJE9~J" -r.t .-U.L"II.L"':U~ 

nych, nadnaturalnych czynni ­
kow twórczych, nie mugą na­
turalnie ostać się w ogniu rlft 
leinych badań naukowyc h, 6· 
pa rLych o zas~ldy materializ­
mu tilaiektycY-licgo ,a co naj­
ważniejs~:e, pneprowatlz<)­
nych nwtocią badali zespulo­
wych. 

Prcy~ldady twkleJ p.racy IV I 
dzllllY 8~ale nd tel'e-nie pla­
c(}wc']{ natlkowyd1 w Z,wiqz­
ku RaLlzieo.::k,!m. Czyż mOŻ;,la 

I-.;Ibie pomyśleć tego rodzaju 
t.espoJuwe, w.':lpoldzialan1ie 
::;dl~e indziej niż tam, gdzi~ 
n,HlI<a Je6t ~:kl'b!"em pow:iz0Ch 
oym, a nie wfaencOCią Jed­
llostek? 

Oto konkretny pI'Zy:kład : 
pewien wybitl1Y ~.&tronom na 
p~tawle swych kllkuie.tni::h 
badai1 Q'gla.sza nową / teorię 
pows,tanla u1k!:lc1u plane'larne-
go, o k ~Ór'2j p:>oi·i:eJ opowie-
my <hiJ zel11!ej.· ... ,: 

Teoria j c.-5tlnte~eSluji\c'(ł, 
b::r, l"ew(' lacy!n-:d OcivWlgcl:ł 
Had ziook a Akademia " Nal d, 
ni ez wk"::mie . z .. li:1le resoW(lfa 
się uczonym r ~ego twi crd~e­
IdamI. PoL"k le prty~lowie po 
wiada: "Co I!łowa to :..­
r< ~wrn". \\1 ZSRR ):ohi sIę 
ii1a.:ze.j1 ·Tam zbIerze się na 
\>h'póln'l konferencję · 2;j() 
(r[.;lI'i e::' ::ie p!ęćd7.icslnt!)glów, 
rep!-ezen tuJC)'cych 230 re-w ­
m (, \\" , nr!jwybilnieJ:>fych 11-

(:7.0)1~·dl z rM:n~-ch de,iO (h t/) 
\Vi'?dz~', aby O!nÓW!l: . t€ I.).l · :ę 
h: c-s mogon:<:zn,,! Szm id 'a IX'"I 
!;ażil.\·lll \\'zglQdem I i: k·a)rl ~· 
g() rn ·-i.l i\\'ego p~lr. ki l l wid ;~~ · 
n~ ~l. . 

\\" n i1 racl z!e bior'il ł!r!d al '1 -

s t l' · !1 I:mi i c:~ l ~o"i:~ \;c \'. nZ \·:~ \· 
i che n:ic.\': ge·o1c,g{}",~: ie t .p:~ .. 
I l'G·g l'a fo '.\" l e I n-l ii tc~ !nRt \·\·V 
"'lJ E-<·':al: ~: :i c.d astro:;rafii: 
"p{>k !To.·;l.-o:pli. p ;,o'n ie !1 i r'wa­
l1iR I wiel I'. wid u !nn ... ·(: 11 
ti :~ i cl l ,.,·(r ll J!I';;i.·.· \V O'TlJi u 'dY· 
6>;w.o;j i I kr~·t~·ki. p:.,, '\: \\'.;; 0: ;] · 
I'rl z i;' le auto ra . br{l:1i ,,<:~g () 
A\Vy.;- 11 tr I: , J;'J;, \~l c.:{ \.'.~~; ""?:i , " 
<:~ ,:"J -:O?;~ ., 7.w{)l~a 7 t{..I:orii I:lj· 
p :. 1 ' lI i i.l ~ nl ~ "\1~" i {.~; ?1 i (,:'<~ ? vm.{':' e 
n;a c,raz mnl e i wa,r: t.·~ (: j i)Ne I 
p iepe\\\ll e pr/.~·n ll;''7'Cl l'''l1i .~ . a 
r<yro.' '[::de . ział'po . - {: Z ~ ' " f " J . 
zr! r(" .Y8.I. I>,il wd v n ~ l! kO\n'~. 
.KOSMOGONIA SZMIDTA 

T e :·ia tego uGwni:!go , któ · 
ra [Jr teszh p.rzez to zlJiorow (;; 
~Il,.> kry i.y ki ze Mi";';l\' ·)C(\ 

11 aj l p, ~S lY'<: 11 fa c ile,w cZi IV - ('(j ~ 
tli: i.," c k k il, da tiię 6tre~o(; lć po · 
k rolce , w na,slępuJq.z:y tipO 
:;Ull. jJrze:;, t rteń międL:ygwie ­
zdna, a wię.c ola-:: ;,aja<:a t<11-;.· 
że na&z e :;fo lke, je6.t· wypej· 
ni ona r07.ma,itymi c7.ąi> cbm :' 
między ktorymi i8 tvl ną r,>i~' 
odgrywa pył kosmi<::my, czy­
I! r ozdrobniona twa';-da ma 
leI-la, 

Wil?krlze Jej gmdkl, w posta 
cI meteorytów sp.a:<:lają n'l 
zIemię, L1'kaZU,ląc nam dowocl­
nie, że cały w67.ech~wla,t Jest 
zbudow<l>ny z te.! \Samej mate­
rll, co nasza ziemIa. 

Ten pył stanowi dla S7m!c1 
ta Jakby rimterlill budowlany 
z ktJrego powsta.\'lały ;::10.,'>; : 
czególne plaJ1ety. Wszelk::l 
materIa pod,lega prarwu w~a­
Jemne.go pt'Z)'IOląganla. Po-

Uf.UiQln.!. -ł.W.!kl Ilmolfk,jc 

zwolna w wIększe ugrupowa­
nia, które na otoczenIe wy­
wIerały coraz to silnieJSZe. 
prz yclągaJ1ie, 

NA POCZĄTKU 
ZIEMIA BYŁA ZIMNA! 
Skupian le się pyłu I wl~k­

szych odłamków ma1erllko­
tim!cznej prowadzlło do pow­
sta wan 'a wielkich bryi planet. 
rnniej,s·z yc h i więk;:;l.)'ch, z 

{ CO TEORIA SZMIDTA 
DALEJ WYJAŚNIA? 
OczywIście powyższe, czę 

«; ::0 teoretyczne twierdzenia 
nie posiadałyby przel<onywit. 
jącej wa;rloś<-:i, gdyby ogranl 
czyly się tylko do ~mych ... 
twierdzeń. Istotną cechą no­
wej teorii jest to, że tłum a 
czy ona w spo.<;ób nlezbily 
cały szereg ni t!zrozu m la!ych 
dotychczas zjawisk znamlo-

Otto SzlItidl, badacz polarny, tWórca najnowszei .hir;otez.y po· 
(f's lania uldadu plan-etarnego. 

kto.rych powstał uk!a<i plan~­
lamy tilOlka, Do rzędu ty('h 
pla,net należy oozywl&'Cle ta-k 
że ziemia. 

Maleria zatem, z której p·o 
wsot2.1a ziemia, była napocząt 
ku - całkiem zimna, bo mia· 
la tempef<ltlu.rę, zbl!wną nie 
mdl do a bsolutnego zera (27:3 
/i,toplli pon'i:iej ze,nI l<r.do\':e­
i;oi. \\-skut!'k p;-om!en lot wór­
(' l.Ośd l'ólnyc h ~tdadnlk.ów 
(] i-.k u ran, tor , rad) oraz nil · 
cI&k ll g rawltilcyjne.go, wnę­
trze [>Janety ulega~o zwolna 
m;~g:·:,a.n iu, które mQgło do· 
prowadz ić do stopienia ' s;ę 
mater;l we wnętl~~u pl<1nely. 
}\ wi ęc pla'ne:y nie powstały z 
uv, lX1I,)oych gorących gazów, 
l,'::z z zimnych twardy.ch (,lę 
ki. 7.irmia nigdy nie bV!il. w 
,, :anie ga!.Owej 11'0 pfynl1t'J 
K}lli. nil k~ór~j utworz.ylasię 
pdem tW:lTda sko;-upa, le::% 
V f>:'e6 ten p::-iebiegał IV ('(11· 
~: iem <idwrotn~'m k\ernnkll. 

- ._- -------
Wynn.j ImnkurslI 

recytacji artystycznej 
w wyniku Konkursu R,~c \' · 

ta(ii Artys!ycZIlei, )'organ[;.;:'. 
wanego przez CRZZ wst r.ly 
pl· zyzTl ane na 5 tępuj ;.}ct' na ~;rj­
dl': 

n a grodę J ot;·;:ymala Gp· 
nvwefu Gdąb - kamasl.nlęz­
ka z f;:·b;·yki Obuwia In' 
Buaka w Lublinie: 

tl.'zy rów,J1oczęd,ne nagrod :, 
drugie pl'7.yznano I-UI.zimier f(; 
wi Pawal&kiemu - tokarz'J­
wl z Za!kIa.cIów Im. Stalir.a 
w Pomaniu, Zbtgniewowl 
Pień'kowsklemu - pra>cowni­
kow! Łódz,k.iej Fabryki Ze­
ga,rów oraz Jam16lowf NOWi·,,· 

kO'w1 -- tedmlko\\'i w Centr. 
7.:an . Przemysłu Ma<;zv n 
VVł6k1eri<t\ic7.~-~ IV Stalino 
grodzie: 

na.gt'ddę trzadą Oiriyfua·1 
a92'd~lJ. Juszcz.Yk~ Węt\; 

nuJąr.:ych ulda·d pl a'llela.rny 
t>łońca, 

Np, planety !5ą ułożone wo 
bec 610ńca w cieka'1l1y . sjJO· 
Bób: małe - blisko słOika 
(np. Mel'kury, Wenui> , Man. 
Ziemia, aG'teroidy) wielkie 
zaś- dalej od niego (Jowle/., 
Salurn, Uran, i\'eptl.ln), Pla ­
nely te leżą w pewnych od: 
stępach, obracają sj~ dOO·KO­
la swyoh ooi z ,pew.nymi szyh 
ko.';;;lami itp , "Vszysbkie tE' 
liczbc,we d,me teo!'!:> 
Szmidta tluma:czy nlenagclTl­
nie. 

Teo;l'la Szmidta je..qt nacla,l 
przedmiotem sz;czeg6łowego 
rozprocowan!a przez hoz­
nych licl.O<I1y(:h mdzleckkll, 
któI'zy nadają Jej coraz to rio­
.6'konahszą treść I Cormę . 

W związku z teoria Inne 
go llczonego radzie-c'k lego . 
wybHnego a.s>brono'll1a Ambar­
c umiana .na tema,t &tałego iwo i 
rzenla się nowych gwiaz,d. tp 
orla S:o:mid{a jest ciekawym li 
l upe lnien iem c:tłOŚ>ci koom., 
gonli radzlookie.!. w m~'śJ l~!. ó 
rej tworzenie się nowy<:h 
ś wiat rl-w pz.'"dobny.r:h do nas ;:e 
go, trwa l1Bclal j lrw<l r: bf: 
cizie bez prt:erwy ~ - wlec;· 
ni e. 

Nakładem .. Ksią.:~kl J WIedzy" 
lIl( azal0 s!ę ostatnio pOlsk!e tłu­

maczenie z wJosl<tego akt proce­
su Giordana Bruna pt. "Giorda­
no Bruno przed tryi>unałem in­
kwizycji". 

Akta proce-'u Glorl1ana Bruno 
to dokument demaskujący praw 
dzi\\·e oblicze kości ola jal{o zaja­
dłego \vroga naul:.i. 

Je"t to doniosły dokument hi­
storyczny, oilkartający prześla­

dowców Giordana Bruna - Wl·O­

gów nauki, post4lPu 1 lud:z:loołci. 

. ,; CmłJI\lI!~ . RJ:2r · ; tmPU 

A merykańskie "Biuro 
,praktyki clośwladczal-

nej" wydaje miesięcznIk ja­
ko "pomoc dla administrato 
'·'Iw przedsIębiorstw do usta 

. lenia stosunków z roootnika­
mi na ludzkich zasadach" , 

W jednym z numerów za­
mieszczono blulelyn, w któ­
rym biuro udziela rad, by nie 
uciekać się do gróźb pod ad 
resem robotnika , Biul etyn da 
je taką radę: "Jeśli odczuwa 
cie nieprzezwyclężoną ocho­
tę napaść na robotnikr., za­
stanówc!e się I przypomnijcie 
sobie, czy próbowalh;cie już 
zainteresować się nim i czy 
pr;;ekonallścle go, by do­
brze wykonywał swą pracę? 
Czy mieliście czas i ciei·pli­
wość wyjaśnić mu o co Ci10-· 
dzi?" 

Swletna radel. Spróbu.le-
my jak wygląda zastosowa­
nie Jej w praktyce. Przypuść 
my, że maJster zwraca sIę do 
spawacza podczas pracy: 

- i\'ie niepokoi was coś, 
prąjacielu? 

- Nie, 
- Bard: , Interesujące Jest 

to kolanko, które teraz spa­
wacie, nieprawdaż? 

- Coś w tym rodzaj~. 
Majster kwacze: 
- Posłuchajcie, przyJ acie 

lu, ja nie chcę wam grozić, 
a le przecież moglibyście spa 
wać·o sześć detali więcej na 
godzinę, aniżeli spawacio 0-

becnie, 
Spawacz odpowiada: 
- Naturalnie, że m6gł­

bym, ale robić tego nie mam 
zamiaru. 

W tym momencie majster 
odczuwa, że traci panowanIe 
nad ~obą, jednakże szybl<o 
zagląda do biuletynu "Ludz­
kIe trak-towan1e", który radlI 
mu roztropnie: 

"Jeśll zdarzy się nawet 
coś najgorszego I wszystkie 
sol!dne sposoby nie dadzą u 
pragnionych rezultatów, w1e­
dy trzeba uprzedzIć robotni .. 
ku, ale.mu nie grozić. Bo­
wiem pomiędzy uprze·dze­
niem, a groźbą istnieje różni 
ca. Nie wymachujcie kijem 
nad głową robotntka. a po 
prostu poinformuJcie go w 
przyjacielski sposób o następ 
stwach, nie wdając się w 
sr.cz egóły", . ·'Xl<, 

Po przecl!:ytanlu wskaz6-
węk majster czuje się w pel 

P~fio Sli~cźuIl~ 
------ - ---v-::;: 

PPl gotowości do dalszej r-oi 
mowy ;~e spawaczem: 

- Przyjac ielu, ja nie wda 
ję się w szczególy I jak wi­
dzicie, absolutnie wam nie 
grożę . Weźcie jednak pod 
uwagę następstwa tego, jeś lI 
odmówicie spawania o sześć 
detali v.· iecej. 

- Jeśli Ja nie będę spa: 
wał o sześć detali więcej, to 
nast~pstwem będ z ie to , Ż<) 0-

trzymacie tyle deLal!, Ile wy 
rablałem ich dotychczas-nie­
wzruszenie odpowiada spa" 
wacz, 

- M6j drogI - m6wl maj 
ster, ledwie s ię wstrzymując, 
może sIę zdarzyć, coś znacz­
n ie gorszego. Aby zroz umieć 
istotę zagadnie!1:a powinrii-. 

~cle czytać hlulelyn "Ludz: 
kle traktowanie" . 

- A wy powInniście slqd 
odejść, by nie przeszkadzać 
mi w pracy - odparOWUjE: 
spawacz. 

- Posłuchajcie , przyJacle 
lu, jeś!! Jednak nie będz leci'3 

' spawać o sześć detali wlecej, 
obawiam stę, że trzeba' b~-
ozie was zwolnić. . 

- Czy żądacie , hym ~pa ­
wał o sześć części \\'ięcej l.a 
tę samą zapłatę? - pyta spa 
wacz. 

Majster drze IV strzępy bi'l 
letyn I piskIlwie krzyczy: 

-Wasze pytanie posiada de 
strukcyjny charakter, Jesteś­
cie wydaleni z pracy. 

Czy to jest istota "Ludzkj~ 
go traktowania" głoszonego 
przez "Biuro praktyk i do­
świadczalnej?" Oczywiscie, 
nie, Przeciet biuro poucza, 
że robotnika nal eży zaw1ado­
~Ić o wydaleniu z pracy , 
nIskim, odpowiednio stonowa 
nym .dosem., 

"1;1 . "KrokodylU 
tłum, p, ({, 

Jak śmiał? 
kI aciej Duda ,i... d;l~lać;'" z~~~~l 
Bardzo aktywny, ceniony I &zanowaii.g, 
Popularny tV powiecie - każdy go zna 
li siadł dyrekt!lw~ pisać pewnl!tYo dnia.. 
Ze nastala pora przygotowatł do I.n.iw 
Kombajn!}, kosy l żniwiarki,., ' 

Macieju - usłyszał g{O& ,eb"łorkl: 
A Frączek dziś już kosił 
Pszenicę - piszą tu - czy Igto. .. 
- Kosił - spytał Duda: Kto~ 
Frączek- A jak ot! śmiał?1 
Kto porządki. znieważać prawo mu dał? 
J a nie wydalem jeszcze dyrektyw o żniwach . 
Ja ich naucz~1 ... Ja tu rządzę/." 
Na zbity łeb ich wszystkich przepędzr! 
Jak .~mią moją tl.'ladz~ podrywał/? 
A' atychmiast dyrek(!:Iw~ napisał proszę, 
J.eby przerwali te bezplanowe żniwa! 
Ze termin rozpoczęcia Ja ogloszę! 
j\.'iech kaźdlj s{o ,,-'o nasze respektuje, 
.Ta ich nauczę, jak się wlad?ę szanuje! 
I zaczęta się papierowa ulewa. 
Maszynistka.. ze zmęczenia ledwo ~ywa .. 
Ale .z~nlm ,dn Frqc.!ka przysda ta dyrektY"-'(J, 
To lUZ skol1C'lyly się żnilc'a 

spolszrz/Jl Pr S :.;·arzycfJ. 

BUDZET POKOJU r sn.Y 

Nakładem "Ksląikl I Wi"dz .v " 
u lc:azało sję ostatnio spra,vozda~ 

nIe z sesjI budżetowej Sejmu Pol 
chyJlć czata przed Brunem, !<tó- Sklej Rzecz:v po.poIite.1 Ludowej z 
ry wobec prześladowców potrafił dnl 4-6 kwietnia 1903 r . . " Po ko -
lachować godność osobistą i w jawy budżet siły j rozwoju Pol-
sprawach najbardziej zasadni- ski". 

czych nie wyrzekł sj~ swego św1a . Sprawozclanle %awlera: P rle, 
topoglądu, wybierając raczej mówienie Mar.zalka Sejmu Jaro. 
śmierć na stosie niż upokonenie Dembowskiego na II sesji Sej-
si~ przed kościelnym! obskuran- mu PRL, Rt'ferat Ministra Finpn 
taml, którzy żądali od n i e~o p"- sów Tadeusza Dietricha, Spra-
blic7.n"go potępienia' na\1kl Ko- wozdanie Komisj i Blld.żetoweJ 
pernika, materialistycznej idei zlotone przez posta Oc,kara Lan-
wiecznośel j nieGkończoności pl-Z ~' gego j 21 wyj~tków przemówieJ\ 
rody oraz nieustannego l·uchu i posłów, którzy zabrali ~!o. n, 
,ktywnotci m!lt4!r~.AZ.mA.~ •. lasjl, ;:" 

··Wuel~~IJI1,Y- 1St .. , 1&9, ~en3 M01 ' 
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